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19. Listopada 1817. 


Wiadomości kraiowe. 
Ze Lwowa, — Oto są mowy miane d. 4- 
Listopada podczas inauguracyi -C. K. Uniwer- 
sytetu Lwowskiego , htóre tah, iak: nam tiu- 
maczone przysłano , umieszczamy : A 

Mowa, Btórą JW. Rehtor Wszechnicy 

JW. C. K. Kommissarza nadwornego powitał. 
Jaśnie VVielmożny Mości Kommis- 
sarzu nadworny! 

Jako deczesny Rektor Wszechnicy, ray- 
wyższyra Imieniem Jego C. K. Apostolskiey 
Mości zaszcayconey, przeznaczony bydź oney- 
że organem , mam zasaczyt VYaszey Excellen-= 
cyi od wszystkich iey członków naygłębsze 
oświadczyć uszanowanie, a Oraz wynurzyć u- 
przeymie uvzucie radości z pozyskanego szczę- 
ścia, że Naylaśnieyszy Pan; naywspanialszy Za- 
łożycieł tey Szkoły wysokiey, do urocżystego 
Aktu otwarcia oneyże, Waszą Excellencyą, na- 
szego zasług pełnego Gubernatora kraiowego, 
swoim Namiestnikiem mianować raczył. 

W tem wysohiem przeznaczeniu, uwiel- 
biamy tem więcey wspaniały dowód oycowskiey 
laski Nayiaśnieyszego Pann, jm bardzięy nes 
iuż dawno naychwslebniey wiadome świetne 
przymioty duszy i serca zadziwiają , któremi 
Wasza Excollencya na Kray, godney opiece 
swoiey powierzony, ciągle zlewasz szczęście 
4 pomyślność. 

Mowa C. K. '"Kommissarza nadwornego. 

Dzieie czasowe, Galicyi, zawierają w te- 
Taźnieyszym reku epoki naypamiętnieysze. 

Na wiosnę otrzymały Stany urzadzenie 
awoie. VV lecie mieliśmy dawno uprsgnione 
Bzczęście , Nayiaśnieyszych Cesarstwa lchmość 
Wwpośród nas uwielbiać. W iesieni iesteśmy 
Powołani do otworzenia Świątyni Muz wszy- 
stkięh uroczystym sposobem. p 

Komuż z nas nie peła serce, kiedy się 
nauce umiejętności poświęcenie niesie. 

Otworzone sa wszystkie drogi do ukształ- 
Cenia naukowego, obyczaynego i religiynego. 

Dla wszystk'ch gałęzi zatrudnienia oby- 
watelskie,o, dla naywyższych dostojeństw. w 

ościełe i w Raglzie, utworzone sę katedry 


przygotowawcze. *Dostoieństwo Doktora filozo- 
ii sihich nauk teologiy- 


l, prawoznawstwa i wszy 1 
bedzie w tey tu wy- 


nych, odtąd nañawać się będzie 
sokiey Szkole, właśnie iak wiemeg wawrzyme- 


wy u celu mozolnie przeliytego „zawodu nauho” 

wego, iako słusznie zasłużona nadgroda, któ- 

rey swietne puoirenie o ngs. wszysthich io 

BY uwieńczonych Muz synów, odbiiać się 
çua. 

Że do tych wszystkich urządzeń nauko- 
wych nauka leharsha w zupełności przyłączo- 
na nie iest, widzimy w tem nowy rys ©ycowe 
skiey miłości i staranności Monarszey. 

'Futeyszo-kraiowi kandydaci nauki lekara 
skiey powinni naywyżsty stopień uksetałcenia 
osiągnąć. Są oni z nadaniem stypeadyów po- 
wołanymi, aby sig w wysokiey Szkole Wieden- 
shiey uczyli, i aby ich tam wprowadzono de 
muzeów , instyłutów i założeń kliniki , jakich 
żadna Prowincja, Z naywięhszym nawet kosze 
tów nakładem, wystawić nie zdoła. 

VV zgodności z tą wysohą fundacyą WVsze= 
chricy , zostaią wszystkie inre urządzenia 
powszechnieyszego ukształcenia obywatelskie- 
go , które Rząd stosownie do ducha zatrudnie» - 
mia narodowego iak nayrozciągley rozkrzewić 
usiłuie, a w czem go Obywatele i Duchowietń- 
stwo Miraiu tutejszego maydzielniey wspieraią. 

Obecny stan naszych publicznych urzą- 
dzeń naukowych w Xraiu tuteyszym , iest na- 
siępuiący. 

Oprócz ALe" KEY 
instytat nauk filozośicznyć ) s 
i ożkoła dla klerykow w Czerniowcach. 

< Może też w roku przyszłym i w Przemy- 
ślu filozoficzno-teológiyne Liceum będzie iuż 
zaprowadzone. 

Liczemy 11 Gimnazyćw, z któremi we- 
dług woli Nayiaśnieyszego Pana , nauka 6 go- 
spodarstwie wieyskiem ma bydź połączoną; ` 

2 szkoły realne, 
8a szkół głównych , 
"45 szkół panieńskich , 
302 szkół gminnych. 

Euboć się ta, liczba szkół w proporeył 
liczney i pełney talentów młodzieży zawsze ie- 
szcze za małą okazuie, ieduahoweż potrzeba 
przy tem zważyć, że przeważałąca większość 
łudności maszey do stanu włościańskiego nale- 
ży, który tyłko zwolna do uczestnictwa nanki 
i ukształeenia doprowadzonym bydź może, i 
że się liczba szkół, w bardzo sprzyłaiacyra 
stosunku pomnaża. 

Tak świadczą tabelle porównawcze , ż6 
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w dwóch lat przeciągu oprócz wielu poiedyń- 
czych Bowo-utworzonych katedr nauczycielskich 
(rarędey któremi w szczególności kstedra Lite- 
xatury Polskiey z nayczulszym udziałem mim, 
dla ducha oyczysiego iest dobreczynna) , po- 
niższe urządzenia nauk ciem rozszerzenia eko- 
nos:iki wieyskiey i przemysłu zarobkowego , 
zupełnie nowo powstały: 

Szkołą realna we Lwowie, 

szkała realna w Brodach, 

wyższa nauka gospodarstwa wieyskiego we 

Lwowie, i 
powszechna nauka gospodarstwa wieyskiego 

w Tarnowie, 

w Przemyślu, - 

w Brzeżanach s 

«w Stanisławowie- 

Wy ciągu tegoż samego czasu zostały dla 
wszystkich Gimnażyów saturalno - historyczne 
i Gzykaloe sbiory, a wcale niedawno takoż dla 
wszystkich Gimuszyew, nieliczne, łecz dobrane 
biblioteki pozwolone. 

W roku ninieyszym, położono nauki filo- 
zoliczne w Czerniowcach także i dla duchow- 
nych Mandydatów obrządku grecko- nieunickie- 
go za przepis i waruuek przyymowania ich do 
instytnta teclogiynego. 

VV ciągu tych samych "dwóch lat została 

liczba Giinnazyów 0 a, 

liczba szkół głównych o 5, 

liczba szkół panieńskich o 2, a 

Łczba szkół gmienych o 8o pomnażoną. 

VVszystkie te instytuta do religijnego, 
nsuhowego , moralnego i prawdziwie obywa- 
telsziego ukształcenia , które Królestwo tutey- 
sze winne iest oycowskiey pieczołowitości i 
miłości Nayłaskawszego Cesarza i liróla na- 
szego , owzymuią dziś przez uroczysta zapro- 
wadzenie wysokiey Szkoły, ostateczne i nay- 
wyższe uzupełnienie swoie. 

„. Nagiaśnieyszy Fan raczył wydać na to 
właściwe dyploma, którego osnowa teraz do 
powszechncy podaie się wiadomości. 

Po odczytaniu dyplomata. 
` Jaśnie VVielmożny, Nayprzewiełelnieyszy 
Prymasie! Arcy-Biskupie! i Pektorze: 

Przyymiy Wasza Excellencya ninieysze dy- 
ploma VYVszechnicy, ten to kosztowny dokument 
miłeści i szczodrobiiwości Nayłaskawszego Ce- 
sarza i Króla naszego! Przyymiy pieczęć Uni- 
wersyteiu i insignia każdey maukowey gałęzi 
wysoliicy tey Szkoły. 

Są to pełne znaczenia godła, htóre du- 
cha i serce zaymuią, wskazuiąc nam naywznio- 
śleysze przedmioty duchownego i moralnego 
wydoskopnalenia się naszego! 

Otə ! kula świata g krzyżem, widomym 
znakiem ożywiaiacey nas wiary Chrześciiań- 
shiey, iako godło tesłogii! 


718 


-5 


Berło i miecz! któremi się sprawiedli- 
wość wykonywą i sąadownictwe sprawnie, iako 
godło prawoznawstwa! 3 À 

Wąż Eskulapa, tò, ód wieków odziedzi- 
czone symbolum kosztownego zdrowia, isko 
godło nauki lekarskiey; nakon.ec kula zieraska 
w' postawie swciey , iako godło wysokiey filo- 
goli! sy, 

W czyież ręce mógłbym ta drogie insi- 
gnia raczey złożyć , ieżeli nie w Twoie Wiel- 
ce czcigodny Fiektorze , który się Moś.iałowi; 
Państwu i umiętnościom, z równą poświęciłeś 
gorliwością. 

Jest to dla wysakiey Szkoły naszey wróżbą 
naypomyślnieyszg , że VVasza Excellencya'iedno- 
myślnym wyborem do obchodaenia tego ura- 
czystego aktu inauguracyi i pierwszego reku 
nowo utworzoney VWYszechniey, iako Rebtor 
Magnificus powołanym zostałeś. 

Całe grano Nauczycieli we wszystkich shła- 
daiacych ie współczłonkach, rokuie naywe- 
selsze nadzieie postępow w naukach duchowney 
i moralney oświaty, w tuteyszym wszelkiego 
wydoskonalenia godnym i do przyięcia iego tak 
sposobnym Mraiu ! 

VY szczególności są to Panowie Dyrekto- 
rowie Nauk, którym iuż obecnie w kierowaniu 
powierzonych im przedmiotów naukowych, tak 
wiele -winni iesteśmy ! — a z których rzędu 
szanownego Madzę nadwornego Arbtera, smu- 
tni æ utraty iego, na wyższy stopień wycho- 
dzącego widziemy. 

Juź tedy młodzieży alademiczney otwa- 
rzone: są wszystkie drogi do nabywani. nay- 
wyżsaych dóbr uszlachetnionego człowieczeń- 
stwa, to iest mądrośni i obyczayności ; a ią- 
kożkolwiek te nadzieie, iuż same z siebie są 
nadgradzaigtemi, mogę miłości honoru przy- 
tem i naywyżcze urzędy cywilne, iako eel na- 
tężeń i pilngści wskazać. o 

Oby rok nadchodzący i hażdy rok przy- 
szły, tworzył znakomitą liczbę uhształconych 
kandydatów we wszystkich przedmietach naun- 
kowych ! 

Mowa przez JVY. Rektora  tVszechnicy 
Lwowskiey na dniu 4. Listopada 18197, ieko w 
dzień urocgystego otwarcia teyże, po poprze- 
dzaiącey mowie JWW. C. K. HMommissarza na- 
dwornego, miana. 

Jaśnie Wielmeżny Mości 
sarzu nadworny- 

„ MWielkie i rozliczne są łaski, któremi oy- 
cowska dobroć Jego C. K. Apactolskiey Mośsi 
naszego Nayiaśnieyssego Cesarza i naymiło= 
ściwszego Pana, Mrólestwa Galicyi i Lodo- 
meryi w krótkim obdarzyła czasie. Zaledwie 
-Nayiaśnieyszy Pan te Królestwa wprowadze- 
niem Stanów, i nayłaskawszym urzadseniem 0“ 
nychże udarował , zaledwie te od Stolicy Nay* 


HM o mmis- 
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faśnieyszego Pana tak odległe Prowincye swo- 
ią maywyższą obecnością wraz z Jey C. K. 
Mością, naszą maymiłościwszą Panią, powsze” 
chnie kochaną Matka Mraiu uszczęśliwić raczył, 
jaż i wywyższenie Liceum na » Wszechnicę , 
dozwoliwszy oney wiekopomnego zaszczytu, 
iż własne, od całey Europy uwielbianć lnie 
Jego naywyższe nosić będzie, uchwalił, Dziś; 
w dzień iey publicznego otwarcia , zachwyca 
nas nowy, nie mniey wspaniały dowód nieo- 
graniczoney dobroci oycowskiey , Wielkiego 
iey Założyciela, gdy pedług Jege naywyższega 
rosporządzenia, przy teraźnieyszym uroczystym 
Akcie otwarcia, w powszechnie szaęowaney 
osobie VYaszey Excellencyi, naszego o dobro 
tych Królestw tak wielce zasłużonego Guber- 
natora du Ń naygodnieyszego Zastępcę 
Cesarza Jegompści czcić, mieoszacewanego u- 
Żywamy szczęścia. Do tych nadawyczaynych 
łask, łączy sżę ieszcze nayłachawsze udzielenie 
Dyplomatw, w nayłaskawszych wyrazach ułożo- 
nego; i teraz wraz, Z inszemi ozdobami Weze- 
chnicy z godnych rąk WWaszey Exeellencyi o- 
trzymanego. Tą naywyższą łaską czuiąc się 
głęboko bydź-peruszonym, naypiższych i nay- 
czulszych dzięhów Wszechnicy, w wyrazach 
przedmiotu tego godnych wynurzyć nie mogąc, 
przyrzekam Wasgey Ex.ellencyi iako Namiest- 
nikowi Jego  €. K. Apostolskiey Mości: że 
wszystkich sił użyię, abym przez wierne i rze- 
telne dopełnianie obowiązków i powinności, 
na mnie, iako Rektora nayłaskawiey włożo- 
mych, nsywyżseym Nayiaśnieyszego Pana zamia- 
xom przez czas urzędowania mciego, ile mo- 
dności odpowiadał. Z zupełnem zaufaniem, 
htòre mi to, co przyrzcham, ułatwia, biorę na 
siebie zs „wszystkich członków akudemicznych 
rękoymią, że i oni duchem, naywyższym za- 
miarom odpowiadaięcym, eżywieni, usilnie się 
starać będą, słowami i czynami powinności 
awey dopełniać. VVsparty na takiem sednomyśl- 
nem i neprzerwanem współdziałaniu , śmiem 
sobie podcklebiać, że się blask pamiętnych in- 
„eygniow, w tak zaszczytny sposób otrzymanych, 
nigdy nie przyćmi, i że naydroższy pomnik 
Monarchiezney szczodrobliwości i łaski: nowo- 
utworzona i dziś tak świetnie otworzona 
WYszechnica , dla Austryachiego Cesarstwa w 
ególności, a w szczególneści dla micszheńców 
Hrólestw Galingi i Łodomeryi tem będzie, 
do czego ią Nayiaśnieyszy Pan, naymię 'rszy i 
maywspanialszy iey Założyciel przezysczył, to 
jest: czystem i niewyczerpanem źrzódłem re- 
ligiynego , obyczayneg» i umieiętnego ulsztsł- 
conia, a to tem berdzicy, że cię wszyscy Bzuzy” 
ciemy , iż z łaski Nayiaśnieyszego Pena, w 
świetnie znanych i zachęcziących cnotąch i 
przymi:tach wysokich Waszey Excellencji, nay- 
męGcnieyszą posiadamy tarczę. 


Jeszcze mi iedna prośba w imieniu 
stkich pozostaie, 

Racz Vrasza Excellencya wyznane tu p 
podnóżek Tronu wspólne-przyrzeczenia, wrat 
u maypokornieyszym kałdem wdzięcznością P% 
łaiąoych sere mastych, złożyć u Nóg Cese!” 
aa naszego nayłaskawszego Monarć 
i Pana. 


Wiadomości zagraniczse 


Š 


Włochy. 
i 

Umieściliśmy (w numerze aB8rwrzim gi 
natzey) na wiarę publicznych pism Niemiechi 
artykuł względem ob.:hodzenia uroczystości cd. 
tnicy reformacyi w Rzymie, w kapliea M 
Posłow wyznania ewaniel.chiego. W uprzy” 
leiowaney gazecie Wiedeńshiey , która 0% 
Że sam artyhuł także umieściła, czytamy £ 
go powodu co następuie : d 

„Wezwane nas do. odwołania tey w adi 
mości, gdyż Dwór Papieski nie dał przesiż, 
jącym w Rzymie Posłom wyznania ewanie”. 
kiego żadnego upoważnienia do obchodzi 
uroczystości reformacyi w poselskich kapliczką 
onychże ; bowiem ci Posłowie nie potrzebni 8 
czynić doniesienia, ani też żąduć upoważnić 
dla odprawienia iakiegokolwiek bądź nabość 
stwa w kaplieach swoich. Oprócz tego gii 
mogło ze stromy naywyźszey Głowy Kości ge 
wymienione w owym artykule nastąpić OŚW ię 
czenie; gdyż w przedmiotach tyczących ik 
dogmatu, nie iest i nie może bydź Nacsel | 
Kościoła neutralnym*).* , Í 
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Hiszpaniia. | 


5, 1 
' W ganetach Frankfórtshich czyta 
co następuie: „PDoniosłszy pisma publiczne 
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` #) Będzie tu na swoiem mieyseu, gdy namief ye ù 
co Wikaryat „Kapituły katedralncy Wroc, FP 
skiey Duchowieńskwu katolickiemu Dyccezy „sh 
skupskiey z.powodu setnicy reformacy! 06 nt A 
Wyraża on między innemi w okolniku SY gd 
że katolicy nie mogą żadną miarą dziele nid 
ści z ewaunielikami, gdyż mroczystość + waó | + 


reformacyi odnawia im sipulną pamiątkę 
i dotąd ciągle trwalącey straty tylu | 
wanych ludzi, którzyby do pomnožena cb 
w Kościele katolichim według przepisow g 
slyauizmu i potrzeb czasu wiele przeca A 
byli mogł. | Zaden więc Riadz katoli 
powinien mieć udziału w tey atroczj 


d 
„alot 


i 
śó! 


gldyżby od samych nawet ewanielikow g 
tanem był za obludnika, i Mi racilby „ego 
3 i 


publiczny, tak potrzebny dia shkuteca 
pełniania powinności swoich. 
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Odpłynienin eskadry Rossyyshiey do iednego z 
Portów Hiiszpzńskich , dodały: „że nie wiado- 
smo, pad iakiemi warunkami Ross ya tę eska- 
udrę „Hiszpanii odsiępiła. Chrą one przez to 
Gać do zrozumienia: „iż za to odstąpienie o- 
ntrzyma Mossya posiadłość, na którey wiele 
mey załeży, i nie wiedomn tylko, ozy ta posia- 
ndłoeć ma bydż nad Morzem średziemnem, 
slub też w Ameryce.* T'e domysty ( pisza 
Gazety Frankfórtskie) są całkiem bez- 
Sasadne. Hiszpaniia udawała się z począt- 
u do Massyi o pozwolenie zbudowania kilku 
Obręrów na Morzu Baltychiem. Rossya 
szdziła, iż na to zeawolić nie może, lecs 
Sprzedała eskadrę swoią Hiszpanii. Zdsie się 
Faeczą pewna, iż Hiszpaniia za nią za;łaci 
ossyi owe 401,006 funtew szterlingów (4 
miliiony Złotych Reńskich), które iey Angliia 
© zniesienie handlu Murzynami przyrzekła. 


Da Radyxu wyszły rozkazy względem 
Przyjęcia eskadry Rossyyskiey ; Móra ma tem 
Ławinzć w ciągu miesiąca Listepada. Okręty 
te oddadzą się bez żudney Osady, i mie maią 
£adnego woysha na sobie , isk się o tera mylna 
głoska rozesała. Obwody Kadyxu, Ferrolu 

artagony, dostarczą liczby maytków, po- 
trzebncy do osadzenia tych okrętów. 
, Znany Canga Argoelles, iedan z prze- 
šladawanych liberulistów i spółczłoneh by- 
ych Stanów (Cortes), powrócił za pogwo- 
eniem Rgadu z wygnania swoiego, to iest z 
Półwyspu Peniskoli do Walencyi, gdzie 
Mę pracami dla Depariamentu finansowego zey- 
mue, ji roczney pensji 30,000  realów 
S5co ZA.) pobiera. Jest on synem byłego Pro- 
„UTEtora Hrólewskicgy , a za Rządu Stanów 
Hiszpańskich zawiadawał Departamentem Przy- 
Chodów; nie należy go atoli mieszać z Depu 
luwanym Arguellesem, ktoremu nie iedni 
Bzyimek Boskiego nedawali, a który s nay- 
Większą czqścią towarzyszow swoich , _dotych- 
Ha w twierdzach Afrykańskich na wygnaniu 
Jie. ~ 

„_, Usiłowania naczelnych Władz Hiszoań- 
skich końcem „unyskania amnestyi dla osób za 
"nią polityczne cierpiących, nie miały po- 
lysinega sautku. Pomimo przedstawień w tym 
Przedmiocie ezyniopych |(obaczyć ie w numerze 
x bry gawety nassey), przębacaył Król z po- 
odu szczęśliwego połezu Królowceu (która, 
Uk wiadomo a w Sierpniu córkę piwiłs) tylho 
JA osobom, których zbrodnie, ink n. p. zbzo- 
Ma cbrażunego Majestatn, zabóystwa, fulsze- 
Wania monety, psdpslania, wywozu zakaz nych 
atykułów, blużnierstwa Boga, kradzieży, põie- 
i nku, pobrzywdzenia przychędów kraizwych, 
z: d, wyraźnie wyłącaone nie są. Na wię- 
śBiow Stanu nie rozciąga się ta aminestya. » 


Z 
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Sprawa zakóyców Fualdesa 
w Rhodez. 
(Ciąg dalszy, ) 

Nazaintez d. 3. Sierpnia (tak przerwane w 
aB3cim numerze gazety naszey zdanie sprawy opie- 
wa) wyznała P. fisnsonowa przed Protrhten, 
że w suk niach męzkich w domu Bankala by- 
ła, że suknią icszcze posiada, pantałony zaś 
spaliła, ponieważ się krwią zbroczyły wtedy, 
gdy ią na iey krzyk: Ja iestem Kobieta! 
do gabinetu wtrącane, i gdy w ciemności gło- 
wa o klamhę od chna uderzyła. Prefekt py- 
tał ią: czyli się iey suknie zamordowanego nie 
dotknęły? To zsprzeczyła , okueuiąc bołaża, 
aby ią sa współwinną nie uznano. Prefekt sta- 
rał się zaspohoić ią, dodaiąc, że ardzo mo- 
gli iey położenia nadużyć, i przymusić ią do 
nieiakiego uczestnictwa w zabóystwie, aby tyra 
sposobem własne icy bezpieczeństwo do iey 
milczenia przywiązać. 

Dnia 4go Sierpnia podała P. Mansana- 
wa Prefohiewi nowe oświadczenie, odwołu- 
jąc w niem wszystko , co sgo Sierpnia zeznała, 
uskarzaiąc się na przemoc, przez którą na niey 
wyzoania wymusić uciłuią, ebwiniaiąc Cl e- 
mandota o kłamstwo, i danoczące , że się iey 
bracia z onymże poiedynhiewać zamyślaja. Pre- 
fekt oświadczył iey, Że sobie z cierpliwości 
iego igraszkę ozyni. Pisała do niego dwa li- 
sty uniewinniaiące , twierdząc w nich na. 
nowo: że u Bańkala nigdy nie postała, lecz 
że gotówą iest do wyznania prawdy. Prefekt 
wezwał ią znowu do siebie, gdzie mu poniź- 
sze nowe oświndezenie podpisała: „WY Niedzie- 
lẹ po Mszy, iak'ś nieznalomy człowiek oddał 
mi kłębek nici, i zniknał. VWV tym kłębku byt 
bilet tey treści: że w sumey rzeczy pewna Pa- 
ni u Bankała była, która imie moie przy- 
brała; żebym iedsakt nie powiadała, iż to nie 
ia byłam, i że mi się nic stać mie może, ieże- 
li będę twierdzić, Żem nic rie widziała, nic 
nie słyszała, 1 żem zemdlała; radzeno mi wre- 
szeie, abym powiedzieła wszystkie tę okoliczno» 


ści, którem w Prelekturze dnia ago Sierpnia 


Ww sarcey rzeczy zeznała,“ 


a Prefekt poczytywał to nowe zeznanie 
ga romans , a sama P, ŃKiansonowa przyzna- 
wała mu słuszność, Potem pisała do niego 
nowa listy dia uniewianienia się, skarząc sig na 
swoic położenie, „gdzie ją wszystko osgukuie, 
a wdzięczanść wiąże.ć Twierdziła deley, ĉe test 
w labiryncie , z którego bez cudu wyjśdź nie 
potrafi. Seszcze doia t7go Sierpnia miał z nią 
Prefest nowa rozmowę petna napomnień t üe- 
brey porady; na co mu dnia algo s rana pi- 
sać obiecała. Ostatni ten list kończył się temi 


dy i a F HM 
w E „Pragniesz Pan dowiedzieć się 


tlas y co ten list do Prefektury nadszedł, gdy 


. 8 Powróc '- Mansonowa nadessła, żądaiąc 
ras [wp mia iego właśnie dla owych słów osta- 
pe fle, Ze wszech miar dosyć wyrażsiących. Pre- 
„zk © zwrócił fey iednak tego listu. 


loga ańie sprawy nawmieńiało potem o hon- 
Prefag t P. Mansonowey z Wihtorya przed 
tr em přzedsiewziętey, gdzie Wiktorya 
inp „2 SWuie na ostatmem posiedzehiu gło- 
uda s; niła, P. Mansonowa zaś zawołała: 
[nię Am bydź badaną? Dobrze więc; przecią- 
fu p) Ware Jausiona, gdy ia mówić bę- 
NP, Tefekt nəlegal na objaśnicnie tyek słów ; 
bdby ansonow.a odpowiedziała: „Jansion 
Vałą. Żebym ia się była u Bankala znaydo- 


p ta tam była 709 ia może jeszcze owg; kiò- 
Y; ta. ; ; 
pi” kh denie sprawy kończyło się uwagą Pre- 


M a žc Clemandot, którego zeznania 
lip PSOnowa w oświadczeniu swoiem s 


dzy aE Sierpnia, sama potwierdziła, bar- 
jo” ierg. zadziwić musiał, słysząc tę Pania po- 
je | um, aca fakta, które według późnieyszego 
o | tm; | POdenia, przez niego iedynie amyśle- 
ji * bydź miały. 
cb | tego 0 przeczytanin tego zdania sprawy, któ- 
i | af, rzetelność P, Mansońowa uznała , z0- 
jA | Wym; Przez Prezesa jeszcze raz wezwaną, aby 
fe by, ła Damę, która w domu Bankala 


to, P. Mansonowa przyznała, że Clemen- 
tey} ì Rodat prawdę mówili, a przecież prze- 
A że była w domu Bankala; twierdząc, 
inną imie iey przybrała, 
wy Prezes. Z kądże więc pochedni, że się 
p, "ele ludzi z prośbami i z groźbami do 
DI, a nie do tamtey inney udaie? 
"PB Mans. Coś Pan chcesz , abym odpo- 
ah e... Dam Paru ieszcze nową broń 
„ART mnie w ręce; powiedzą Panu, że 
w, Bankałz dostała materyę na ezepek, i 
a T 08 podobną iest do materyi iedney 
km. en moich; a przecież ia tam nie bye 


om 


A” 


n p r ezes. Z kądże to poszło, że Pani 


było, ki : 
wiedzała ? iedyś z Prefehtem dóm Bankala 


5 


m "A — 


mJ 


Wiąz, 9208. WWyznayże Pani przecie! Albo 
"RZ lą prmysięga? ` ` 


ikos Mens. Żadna; a gdyby mnie nawet 
my; azota, nie wstrzymywałaby mnie od 
l ia aà Prawdy.. Ależ gdyby mi kto życie 
Pa SR mogłabym go na rusztowanie 


TP. WZ Ę ZA 2 a 


Fualdes s yn. Nie nocowałażeś Pani 
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swoim? ` 
P- Mans. Nie..., 

Fuałdes. O któreyże godzinie przyszłaś 
Pani do domu? 47 

P. Mans. Ja przez cały wieczor nie Wy- 
chodziłam. = 

Fualdes. Ależ świadectwo Wiktoryż? 

, P. Mans. To ściąga się do zeznania m6- 
iego , które dnia ago w Prefekturze złożyłam. 
Wszystho, com wówczas powiedziała, byto' ba- 
iecznem ;*teraz przed Sądem mowię prawdę, 
ponieważ iestem wołną... t, 

Kulksnastu świadków zeznało po holei, że 
P. Mansonowa o oskarzonych takim mówiła 
tonem , ioh gdyby tylko ed iey zeznania zale- 
żało, aby ich wssystkich skarano. — P. Man- 
sonowa dawała mowom swoim inne enacze- 
nie, i uskarzała się, że ią wszyscy gwałtem 
w proces uwihłać usiłuią. — Jenerał D espé- 
rieręs oświadosył, że gdy straż bezpieczeń- 
stwa przede drzwiami P. Mansenowey pts.. 
stawić kuzał, ona do niego rzekła : „„Jenezate, 
czemużem się z Włanem pierwey nie pozna. ` 
ła! Gdym mówić zaczynała, wtenczas potize- 
ba mi było straż bezpieczeństwa dodać.'* 

P. Mans. Powiedziałam , że kiedy mnie 
strzedg chciano, tedy należało mnie strzedz 
od owey chwili, gdym iaho świadek wezwaną 
została, 

Na posiedzeniach od dnia z4go do dnia 
maggo Sierpnia ciągnęło się słuchanie świadkow 
co do powieści dzieci Bankala o tem, co w 
dzień zabóystwa w domu rodziców. swoich wi- 
działy, tudzież co do rozmaitych mów osóh 
oskarzonych, i co do pogłosek w mieście bie- 
gaiących. -Międsy temi godnym był uwagi do. 
syó powszechny domysł , że oprócz oskarzo- 
mych, ieszcze kilka osob do zabóystwa należy ; 
że gdyby się wszystko wyiawiło”, tedyby wiele 
osób g urzędów złośone; że ten wypadek iest: 
affaire d'opinion (ce sont les nobles) 
i t.'d. Wymieniano nieiakiego Pana de P. — 
Inne zeznania ściązały się do wypadków , kto- 
re się w demu Fualdesa przed zamordowa- 
niem iego i nazsiutrż po zabóystwie «darzyły ; 
Bastide bowiem uporczywie przeczył, że 
dnia 19go Marca Faaldesowi schaczkę na 
wieczor miał wyznaczyć, twierdząc, że ów 
wieczor w ewsiey wsi Gros zwaney, przepę- 
dził.— Dnia 30. Sierpnia miano słuchać ów:ad- ` 
bow usprawiedliwiaiących 

Na posiedzesiu dnia 30. Sierpnia słucha- 
no między inucmi służąc"ch Bastida se wsi 
Gros sprowadzenysh, którzy, wyjąwszy dwó”"., 
gezna}: że Bastide wieczorem dnia 19. Mar- 
ca w Gros, poranek zać dnia zogo w inaey 
swoicy wsi (la Morne) przepędzł, dopólf o 
godzinie agiey po poładniu nie odebrał we~ 


- 


zwanie, aby się do Rhodez przed Sędzię in- 
strukcyinym stawił. „Owi desay (mówił Ba- 
stide) nie są prawdziwie nayrostropnicyszymi 
ze sług motch.* Twierdził ón, ża dnia 19g0 
Morra był wprawdzie u: stota Faaldesa, 
lecz że tam ieszcze iednege mężczyzne w sur- 
ducie welocym zastał, który zapewne był tym, 
oo Fualdesa na wieczór zamówił, , 

Dnia 1. Września słuchano nowych świad- 
wów. uniewiuniaiących, P. Clemaridot prosił 
Prezesa 0 zapytanie się P. Mansenewey: 
«z-hby d» wyznań swoich ieszcze co dodać 
nie miała? . - 

Ora « dpowiedriała : „Nte.“ 

„Dobrze więc (zawołał Glemandot z 
żyw=ć ią); obj.wę tedy Sędewi stosunki moie 
B th D.mę, aby się przekwnano, iż ze wszech 
miar p ufne wytnadią od niey otrzymałem, że 
mic nie zmyśliłem , i Że tylko z miłości 
prawdy oznaywiłem to, co mi powierzodnem 
było.“ 

„Mów WPan, Mości Clemandot! od- 
powiedziała P. Mansonowa. 

Prezes atoli uczynił uwagę, Że wy- 
iswienie owych stosunków uje przyda mie do 
wiary, Która się P. Glemandotowi należy; 
a ten zaspukoił się tem oświadczeniem. 

( Dalszy ciąg nastąpi. ) 


Kraie Barbaryyskie. 


Paryski dzieńnik rospraw s.dnia agg0 
Pażdziern ka ogłosił nustępuiące nowe szoże- 
góly o zamordowaniu Deja Algierakiegx, O- 
mara Baszy, podając ie za autentyczne: 
„Nsczelnik” sisku bierował nim tak zręcznie, 
Że istnienia ocegoż wcale nie przeczuwano. 
ZZbuntowana mulicya napadła beja w pałacu, 
jego , udus ła go, zani-sła trupa iego na ma- 
ły, niesalek- pałacu leżący ementarz, O nelli 
Dejour zwany, i tamże bez żadney dalszey 
mnewagi i bes wszeliiego zachodu pogrzebała. 
Sami nawet nieprzyiaciele Omara Boszy wy- 
anaig, że był odwrżsym, sprawi dl wym i 
lufzkim. Jedny garzut, czyniony onemuż 
od zabobnnnego, i w niezawisłe od niczego 
pr-egnaczenie (fatalizm ) wierzącego luru, 
był ten, że się pod niessczęeną gwiaz- 
dg urodził, Tey to chalizzn ści przypisy- 
wano klęsxi cstatniey woyny, bombardo- 
wania i powietrza merawego, które to 

lagi Algier w krótkim czasie iedna po 
Urogiey dotknęł*. Pa opinia była iedyng 
przyczyną nicszczęśliwego zgonu Deja. Na- 
- stępca iego, Ali Basza, iest cesłowiekh w 
naylepszey porze wieku, ma przyjemną postac 
i wnie uywować sobie ludzi; peczytuią go nawet 
za rozumnego. Okazał ón iuż nayżyczliwsze 
chęci ku wszystkim Narodom , i oświadczył 


. 
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podobało milicyi , iż tego nowego Dej 


życzenie zostawania z niemi w dobrem por 
zumieniu, VY dowód „tych dokrych zoms 
powrócił z własnego popędu chręr Howbu 
(fMeiherstieg) e ładonk:em i ludźmi: ie 
boć ten za dobrą zdobycz był iuż panasyf 
Żydzi, którzy ładunek tego okrętu już b 
kupili, musieli go addać. VYirótce po | 
akcie sprawedliwośri, rozeszła sie pogłoski 
że powrócenie rzeczonego okrętn tah się k 
a ta 


życia pozbawiła i innego mianowała. wiał” 
mość ta potrzebnie iednahże potw:erdzeoia. 
Powietrze sroży się wciąż ieszcze w tych 
kolicach. Munzulowie zagraniczni Żyią 02, 
stroniu i nie maig żadnych związków £ gi 
sitem. 


Rozmaite Wiadomości. 


P. F. Fries, Radca nadwerny i Profit 
sor wJenie, zbiia w gazecie WWsy marshit 
tę wieść : -„iakoby podczas uroczystości P 
„dzieraikowych w Erzenachu, studenci mf 
„dzy innemi rzeczami Akt Kongressni Ę 
„deńskiego spalili, i ogłasza to za M 
pStwo.'t À 


> 1 SETS EDA asa. AŻ. 
s 
Przybyli do Lwowa dnia 17go i iggo LF 


stopada. gi 
P. Andreola Dominik, mieszczanin Lwow iy 
a Wiednia, — W. Bogdanowicz Grzegorz, Z Buy 


žan. — WY. Balszowa Smaragda, Obywatelka 7 

łoszczyzny , x Wiednia. — P. Brix Józef, słuch, 
prawa wexlowęgo, z Wiednia. — W. Cisowski w, 
zef, z Poiski. 4- W. Dulski, z Złoczowa. mego” 
Etimayer de Adgłsherg Jgdrzey, ©. Ke Kommis 
cyrkułowy, z Tarnowa. — W. Eysett Raymunt £g 
fessor gimnazyalny, z Tarnowa. — JX. Gram tę: 
Silvan, zakonnik , z Czerniowiec. — M. Górsk 

lenty, Dziedzie, z Rzeszowa. — W, Horodyski Mii 
z. Przemyśla, -= P. Hoffmann Jerzy, anieszch 
Lwowski, z Wiednia. — P. Jenny Rudolf, kupie, 
z Mossyi. — W, Kraiński Antoni, z Łólkwi, © „ 


* Mósel- Mostbał Jan, C. K. Kadet, z W iednió a 


W. Pluschk Ignacy, Doktor Medycyny, z Wierzę 
— Ww, Raczkowski Stanisław, z Sambora. =- p 
Smigielski Beniamin, zake.nnik, z Czerniowiec, ** 6 
Schurnexr Józef, były Aancelista akademtezny * 
Wrocławia. — P. Supp Józef, kupiec, z Bessan gar 
— P, Słoniński Jozef, słuchacz filozofii, z W pił 
wa. — W. Józef WerBer, C, K. Rotmistrz, 2 * 
£an. 


ski Franciszek, do Przemyśta, — W. Vitos 
Kajetan, do Possyi. —- W. W iszpiowski, do 5 
— W Wisłoski Józef, i WW. Włodkowie F 
Ignacy, do Przemyśla. ` 

RZE. PZN 


